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FRANCUZI ARESZTUJA NEMIEC-

KICH BARONOW WECLOWYCH
 

ARESZTOWANIE TELEGRAFISTOW NIEMIECKICH
PRZEZ FRANCUZOW

+ ESSEN, 20 stycznia. - Fritz Tyssen, przywódca nie-
mieckiego przemysłu wzagłębiu Riihri pięciu innych nie-
mieckich baronów węglowych, zostali dzisiaj aresztowani
i odstawieni pod strażą do Dusseldorf. Aresztowani zo-
stali na odmowęutrzymania w ruchu kopalni na korzyść
Francji.

LONDYX, 20 stycznia. - Francuskie władze wojsko-
we w Ruhr aresztowały urzędnikówtelegraficznych i te-
lefonicznych, którzy odmówili posłuszeństwa ich rozka-
zom, jak donosi wiadomośćnadesłana z Berlina do „Cen-
tral News".
 

BOLSZEWICY ZAKUPILI W STANACH ZJEDN.

5,000 BALI BAWEŁNY
 

Rokowania o zakup dalszych 45,000 w toku 
NEW YORK, 20 stycznia. -

Jedną z najbardziej interesują-
cych transakcji na rynku baweł-
nianym było zakupno 5,000 bali
bawełny przez agentów bolszewie-
kiego rządu rosyjskiego, którzy
po zakupnie pierwszej partji na-
wiązali rokowania o kupno dal
szych 45,000 bali, Tylko w jed-

hod.
czasu upadku rządów carskich w
Rosji dokonano kupna bawełny
amerykańskiej dla Rosji,  Agen=
ci bolszewiecy zapłaciii zakupio-
ną bawełnę 75 procent gotówki, |
a 25 procent po upływie 6 mie-
sięcy.

Górnicy oskarżeni o wywoła-
nie zaburzeń w Herin uzna-

ni niewinnymi
MARION, III, 20 stycznia. -

Po długich rozważaniach sprawy
zaburzeń górników węglowych o
skarżonych o spowodowanie za-
burzeń, skutkiem których kilku
łamistrajków i zbirów  łopalnia-
nych zostało zabitych w lipcu ze-
szlego roku ława sędziów przy-
sięgłych uznała górnikówniewin-
nymi zarzucanych im zbrodni. -
Podczas rozprawy stwierdzono, że
winnymi wywołania zaburzeń by
li zbiry kopalniani i łamistraj
którzy prowokacyjnie napadli na
spokojnych. strajkujących górnie
ków zabijając trzech i range kil-
ku. W powstałych z tego powo-
du walkach w obronie napadnię-
tych prowokacyjnie unijnych gór
nikówkilku zbirów kopalnianych
i łamistrajków zostało zabitych,
a kilkudziesięciu ciężko rannych.

Wojska Dr. Sun-Yat-Sen'a
zajęły Canton

 

  
  

 

 
CANTON, 20 stycznia, (Połud-

niowe Chiny.) - Wojska Dr. Sun
Yat Sen'a byłego prezydenta repu
bliki Południowych Chin, zdoby-
ty dzisiaj z powrotem stolicę tej
republiki miasto Canton.

Dla odzyskania całego teryto-
rjum -republiki -Południowych
Chin wojska Dr. Sun Yat Sen'a
będą zmuszonę stoczyć _jeszcze
wiele walk z wojskami generała
Chen: Chiung-Minga -zwolennika |
rządu w Pekinie. |

 

11 rozstrzelanych |
DUBLIN, 20 stycznia. - Jede-

nastu  niepodległościowców _ir|
landzkich zostało rozstrzelanych |
przez władze wolnego państwa |
Trlandji, skazanych wyrokiem są w
du wojennego za niedozwolone
noszenie ukrytej broni. W cią- |
gu jednego miesiąca zostało wy !

konanych 17 wyroków śmierci |

na niepodległościowcach ielandz. |

kich, skazanych.na śmierć za no-

szenie ukrytej broni.

 

TURCY PRZYSZLI DO PO-

ROZUMIENIA Z GREKAMI

Natychmiast rozpocznie się

repatrjacja jeńców
 

LOZANNA, 20 stycznia. -Sub

załotwiająca sprawę wzajemnej

wymiany ludności greckiej i tu.

reckiej, więźniów wojennych i po

litycznych, doszła do 4

porozumienia pomiędzy stronanyi.

Traktat pod tym względem jest

opracowany we wszystkich szcze-

| gółach i gotowy do podpisania

przez obydwię strony, niezależnie

od ogólnego traktatu pomiędzy

turkami i aljantami, co do które-

go czynione są w dalszym ciągu

rokowania,

Turecey delegaci chcieli podpi-

sać ten traktat bezwłocznie, lecz

postanowiono ostatecznie sig

wstrzymać jeszcze z tem, aż do

załatwienia sprawy o mniejszoś-

ciach narodowościowych.

 

Wielki koszt utrzyj-nil
więźniów

NEW YORK, 20 stycznia, -
Obecnie utrzymanie federalnego
więźnia w tutejszem więzieniu
powiatowym kosztuje $1. na
dzień, wobec czego rząd Stanów
Zjedn. zwrócił sig do zarządu wię
zienia, aby obniżono koszt dzien=
nego utrzymania z $1. na 75 cen-
tów. Dotychczas rząd wypłacił
powiatowi przeszło $6,800 za u
trzymanie więźniów, a to wydaje
się za wiele. \

Jeżeli zarząd więzienia zgodzi
się na obniżenie kosztu utrzyma
nia, to zaraz przystąpi do ob-
niżenia racji więżniom. Jedzenie
będzie o wiele gorsze, a w dodat:
ku i wygody nie będą takie, jakie
były dotychczas.
 

Poseł do legislatury odebrał
list z pogróżką
 

 

, 2 Ostycznia.-
List, zawierający pogróżkę, a pod
pisany literami K. K. K., odebrał
reprezentant Leslie Lobel z po-
wiatu Lewis and Clark, autor re-
zolucji przewidującej zamiano-
wanię komitetu z legisłatury do |
przeprowadzenia dochodzeń od- |
nośnie do stanowego prohibicy}-
nego sztabu i jego działalności w
stanie.  Reprezentantowi zagrożo-
no, że jeżeli będzię obstawał za
przeprowadzeniem uchwały, mo-

 że go spotkać nieprzyjemność ob-
smarowania smoły i obsypania
pierzem,

 

Wojska francuskie w za-
głębiu węgłowem Ruhr.

(Rycina u góry).

Francuska kuchnia woj-
skowa w drodze do Dus-
seldorfu. (Rycina z boku).

 

BANKRUCTWO

PSMA RZECZY-

POSPOLIEJ

WARSZAWA, 10 stycznia (po-
ezlq). -- Senator Hammerling
miał nabyć dla P. S. L. „Piasta"
drukarnię pisma „Rzeczypospo-
Jitej", którą si przeniosła do
„Gazety Porannej". Wydawnic-
two „Rzeczypospolitej" dd dłuż»
szego czasu walczyło z trudnościa
mi finansowemi, które się zaczę-
ły wkrótce po wyjeździe Pede-
rewskiego z Polski. Częściowe
subsydja nadesłane z Ameryki
przez Paderewskiego na prośbę
specjalnych wysłanników nie zdo
lały zapewnić ›bytu pismu, które
mimo olbrzymiego nakładu nie
potrafiło, znaleść uznania i po-
parcia społeczeństwa, Powolny
upadęk zaczął się przed rokiem,
kiedy długi wydawnictwa dosię-
gły setek miljonów, a w ostatniej
chwili przewyższyły wielokrotnie
nawet _przypuszczalną _wartość
pisma.

 

 

14-letni chłopak zabija ojca
w obronie matki

MANKATO, Kans., 20 stycznia,
-Atur Robbins liczący lat 14 zo-
stał aresztowany za zastrzelenie
swego ojca Hirama, liczącego lat
56. Morderstwo było końcem
kłótni. Szeryf Snyder oświad-
czył, że chłopiectwierdzi, że o
zastrzelił w obronie swej matki.
Zamordowany był poczmistrzem
miasteczka North Branch

 

  

 

 

Tragiczna śmierć dzieci w po-
żarze domu

IRON RIVERS, Mich., - Tro
je dzieci Jasniera Avida, Aude-
nona znalazły śmierć straszną w
płomieniach palącego się domu.
Na węgiel spaliła się 18-letnia
Helena, Eleonora lat 9 i Hilma,
la  
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GROŻNY POŻAR

W LAWRENCE

8 OSÓB SPALONYCH NA
SMIERC

LAWRENCE, Mass, 20 sty-
cznia. -- Osiem osób zostało spa-
lonych na śmierć,'a kilka ciężko
poparzonych, skutkiem poźaru,
który: dzi wcześnierano znie
szczył budynek mieszkalny. Ofia-
rami poźaru są przeważnie obco-
krajowey, litwini i polacy. We
dług zdania szefa straży pożarnej,
ogień został podłożony,

  

Kolejarze niemiec'cy odma-
wiają wykonywania roz-
porządzeń francuskich

BERLIN, 20 stycznia. - Ko-
lejarze w zaglębiu Ruhr odmó-
wili wszelkiej pomocy w trans-
portowaniu 71 wagonów węgla,
przeznaczonego na wywóz do
Francji. Urzędnicy niemieccy do
wodzą, że od czasu militarnej o-
kupacji zagłębia Ruhr przez woj
ska francuskie, ani jeden wagon
węgla nie został z Ruhr wywie-
ziony za granicę.

 

Tajemnicze l_niknięcic zapa-
sów księżycówki
 

SAYRE, Pa., 20 stycznia. -
W. H. G_ihbs, federalny agent pro |

hibicyjnystara się wyjaśnić ta-

jemnicze zniknięcie 8 pak praw-

dziwego piwa, które był skonfi-

skował tutaj podczas najazdu 10

dni temu, a które dla bezpieczeń

stwa umieścił byl w magistra-

cie. Piwo przeniesiono do piwni-

cy, nałożono na drzwi kłódkę.-

Jakżesz się p. Gibbs zdziwił, gdy

skonstatował, że chociaż kłódka

była nienaruszona, to jednak pi-

wo całkowicie się ulotniło. Mia-

steczko ma sensację,

1000 UCHODZ

CoW CRECKICH

MRZE DZIEN

 

ATENY, 20 styernia. - Skut-

kiem epidemji grasującej w obo-

zach dla uchodźcówz Małej Azji,

unfiera dzienie 1,000 osób, jak do

nosi wiadomość nadesłana do ko-

miletu ratynkowego dla Bliskie-

go Wschodu. -Liczba uchnflżcólw

greckich jest tak olbrzymia, że

potrzeba było ich pomieścić w

900

-

różnych micjwuwośycinth i

mimo to z braku najkomieczniej»
szych potrzeb wybuchłyróżne e-
pidemje, które dziesiątkują nie-
szczęśliwe ofiary nienawiści ra-
sowej.
 

Norwegia rości sobie pre-

Aensje do części Grenlandii

CHRISTJANJA, 20 stycznia, -
Rząd norwegski rości sobie pre-
tensje do pétnocno-wschodnich
części wybrzeży Greentandji przy
których rybackie fioty norweg
skie'od dawna dokonywały po-
łowów.
zwierzchnictwo -nad: Gręnlandją
nie uznaje żądań Norwegii i pro-
ponuje oddać
przed: Międzynarodowy, Trybunał
Sprawiedliwości

 

 

 

Groźba strajku węglowego

SCRANTON, 20 stycznia. -
Jeżeli w ciągu 36 godzin nie doj
dzie do porozumienia pomiędzy
właścicielami kopalń i przedsta-
wicielami unijnych górników w

| poniedziałek, może przyjść do
wybuchu strajku 10,000 górni-
ków w kopalni węgla Penna w
okregu Pittston, Pa.
Zgromadzenie górników

| chwaliło jednogłośnie _porzuce-
| nie pracy, jeżeli wiaściciele ko-
palń nie uczynią zadość żąda-
niu górników,

 

    

Danja, która rości sobie |

spor z Norwegią |

iu-

„KOBIETA NIE MOŻE BYC

PREZYDENTEM AMERYKI"
 

ALBANY, N. Y., 20 stycznia. -
„Czy kobieta może mieć nadzieję
uzyskania urzędu prezydenta Sta
nów Zjednoczonych lub guberna-
torem stanu?",

__...Nie!" --odpowiedziała na po
wyższe pylanie pańi Frank A.
Vanderlip, przewodnicząca New
Yorskiej Ligi Wyborczyń Kobie-
cych, która rozpoczęła tutaj swe
roczne posiedzenie.

„Myślę, że kobiety nie mają do
świadczenia na to wysokie sta-
nowisko administracyjne" - po-
wiedziała pani Vanderlip.

 

 

Włochy nie miały zamiaru

pośredniczyć pomiędzy

Niemcami i Francją

RZYM, 20 stycznia. - Mini-
sterjum spraw zewnętrznych u-
poważniło korespondentów Zjed-
noczonej Prasy ogłosić, że ra-
port, jakoby premjer Mussolini
nosił się z planem arbitracji w
sprawie Ruhr, za pośrednictwem
ambasadora Caetani, jest mylny.
Rzym zawiadamia, że w zatargu
w Ruhr niema na razie nie no-
wego do powiedzenia, .
 

Morderca Stanisława Kecza-

ła nie otrzyma przebaczenia

JEFFERSON CITY, 20 sty.
cznia, - Walter Dipley, który za
morderstwo Stanisława Kieciała
(Stanley Ketthel) słynnego pig-
ściarza został skazany na doży
wotne więzienie nie będzie wy-
puszczony na wolność pod paro-
lem. Tak orzekła Rada Parolo-

stanu Missouri, do której
jc. 0 wypuszcze-
rdercy polskie-

  

  | nie na wolność
| go szampiona,
| Dipley znajduje się w stano-
wym więzieniu od lat dwunastu.
 

Stanowa gwardja w konekcji

z Ku-Klux-Klan?
 

INDIANOPOLIS, 20 stycznia.-
Gubernator stanu Indiana, Mc.
Cray, otrzymał list od burmistrza
miasta Portland, H. M. Flemin-
g. w którym tenże żąda, aby gu-
bernator wszczął inwestygację w

 

kwe rzekomej współpracy
gwardji stanowej z organizacją

| Ku Klux Klan. Murmistrz o-
świadcza w liście, że gwardziści
brali udział w paradzie, urządzo-

dodając, że jeżeli, jest to prawdą,
naówczas gwardziści są dla sta-

, nu ciałem bezuzytecznem. 

 

Entered as Second Cian: Matter, March dist 1914,
at New Tork Post Office, New Tork, N

 

 

Cena 3 centy

SEJM ZADA WYJASNIENIA OBOWIAZ-

KÓW POLSKI WZGLĘDEM FRANCJI

Minister Skrzyński zawiadamia izbę posłów, iż

Polska nie jest zobowiązana iść Fran-

cji z pomocą

 

 

POLSKA NIE MA POWODÓW OBAWIAC SIĘ KOMPLIKA-

CJI WOJENNYCH NA SWOICH GRANICACH

)
WARSZAWA, 20 stycznia. - Minister spraw zagra-

nicznych w odpowiedzi na interpelację wniesioną w sej-

mie, oświadczył, że sprawa zajęcia zagłębia Ruhr przez

wojska francuskie nie jest objętaprzymierzem Polski z

Francją i Polska nie jest zobowiązana z tego powodu do

jakiejkolwiek akcji na korzyść Francji.

Minister spraw zagranicznych zarazem dodał, że nie

ma żadnego powodu do obaw, by z tego powodu miały

nastąpić na granicach Polski jakiekolwiek komplikacje.

WYROK OSTATECZNY NA NIEWIADOMSKIEGO

 

 

" WARSZAWA, 20 stycznia, -
Morderca Prezydenta Narutowi-
cza, Niewiadomski, zachowuje się
obecnie po wyroku spokojniej
ni poprzednio, O ile przedtem
nieustannie zatrudniał służbę wię
zienną prośbami o załatwianie
najróżnorodniejszych spraw, to
obecnie całe dnię spędza spokoj-
nie. ..Po zakończeniu rozprawy,
Niewiadomski zażądał papieru i
atramentu, i na drugi dzień od
świtu zaczął coś pisać, prawdo-
podobnie pamiętniki. Sądząc z
dużej ilości zapisanego papieru,
prawdopodobnie chce je ogłosić
drukiem. Dwa razy w tygodniu,
we wtorki i piątki, otrzymuje
Niewiadomski pożywienie od ro-
dziny, w inne zaś dnie musi jeść
pokarmy więzienne. Wyrok w o-
statecznej formie został ogłoszo-
py 9-go stycznia. O ile w naje
bliższych 14 dniach nie wpłynie
zażalenie nieważności,to wyrok
zostanie wykonany 25-g0 stycze
nia. Zaznaczyć należy, że jest to
pierwszy wyrok, skazujący na ka-
rę śmierci, wydany przez sąd pól.
ski w trybie normalnym, dotąd
bowiem zapadały. takie wyroki
wyłącznie w sądach doraźnych.
 

Za kradzież jednego numeru

gazety 15 dolarów kary

CHICAGO, 20 stycznia. Dwuch
mężcyzzn, jeden nazwiskiem Wil.
liam Ritter a drugi. Albert Street,
jadąc do pracy tak się bardzo
spieszyli, że nawet nie mieli cza»
su na wyjęcie dwu centów, tyl.
ko, wzięli sobie-po gazecie ze stan
dy i wsiedli prędko na tramwaj,
sądząc, że uda się im uciec z ga-
zelą za darmo,

Niestety sztuka się im nie u«
dała, ponieważ policjant zauwa
żył ich jak brali gazetyi „tanich
czytelników" zaresztował,

Sędzia Hetson skazał amatorów
gazet na 15 dol. kary,

 

 

 

DOMAGA SIĘ UNJI

MĘŻÓW PRZECIW

SWOIM Zonom
 

CHICAGO, 20 stycznia, - W
odpowiedzi na skargę swojej żo-
ny o rozwód, Herman Scheer do-
magał się wczoraj utworzęnia u
nji mężów, z określoną skalą pła=
cy i prawemdostrajku, jako bro-
ni przeciwko |uciemigzeniu ze
strony małżonek,
„Mężowie powinni utworzyć u

nig" - powiedział Scheer w są.
nej w Partland przez klanistów, | dzie wyśszym. „Powinniśmy po-

siadać oznaczoną skalę płacy i
prawo urządzania strajku, jeśli
nasze żony zechcą nas uciskać",
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WILSON

Wdniu 21 stycznia 1921 roku Zjazd

Komitetu Obrony Narodowej wysłał z New

Yorku do Prezydenta Wilsona następują-

cą depeszę:

„Uznając niespożyte zasługi Prezesa

Słanów Zjednoczonych pana Woodrowa

Wilsona dla sprawy zapewnienia pokoju

stałego zmęczonemu walką światu, przesy-

łamy Mu wyrazy naszego głębokiego sza-

cunku wzywając Go aby w myśl ciągłości

amerykańskich ideałów powziął już obec

nie postanowienia zmierzające do uznania

przez Słany Zjednoczone Królestwa Pol.

skiego".

x. r.

A na drugi dzień cały świat dowiedział |'

się o niezomnym postanowieniu Ameryki

odLudowy Niepodległej Polski z mowy

Prezydenta Wilsona wygłoszonej w Sena-

cie Star.ów Zjednoczonych w dniu 22 sty:

eznia 1917 roku, w rocznicę pięćdziesiątą

czwartą powstania styczniowego.

Przerwana została konspiracja mileze-

nia o Polsce. Zerwane zostały ręką wład-

ną złowrogie pęta niewoli, przygotowane

przez układy pana Sazonowa z rządami An-

glji, Włoch i Francji, które sprawę Polski

robiły sprawą wewnętrzną Rosji i usuwa»

ły ją zupełnie z pod rozpraw przyszłych

obrad pokojowych. . .

Ameryka przystąpiła do wojny dopię—
To po upadku rządu carskiego, po zgodzie
aljantów na zasady Wilsona.

Nie zapomnimy tego nigdy Stanom
Zjednoczonym. Nie zapomnimylego ni-
gdy Wilsonowi. Przyjaciół poznaje się tyl-
ko w potrzebie. Amerykanina zawsze po
tym poznasz, Jest bodaj jedynym na świe-
cie przyjacielem lojalnym. Dla tego mimo
wielu wad, Amerykanin ma szacunek iu-
znanie wszystkich ludzi prawych. Nie-
masz na świecie bardziej męskiej nad lo-
jalność w nieszczęściu cnoty. ..

Tak jest wżyciu prywatnym. Tak jest,
i lo w wyższej mierze, w życiu narodów.
Byliśmy już silnie przywiązani do Amery-
ki, my, przychodźcy polscy. Tym bardziej
jesteśmy teraz, po wystąpieniuWilsona, po
ratowniczej działalności Komitetu Hoove-
ra w Polsce. Wzniosła Polska _pqmmk
wdzięczności Ameryce w Wąrszavyle. A my
tu w Ameryce tym bardziej wdzięczni je-
steśmy w czynach naszych. .

W dzień dzisiejszy zwracamy się my-
ślą do Wielkiego Męża Stanu, weterana woj
ny światowej, ciężko dotkniętemu przez
pracę nad siły ludzkie w interesie ludzkości
niesione. NN

Oceni kiedyś Ameryka, oceni kiedyś
świat cały Woodrowa Wilsona. Za bliski
jest jeszcze ludzi dzisiejszych. -Widzą każ-
dą jego fałdę na jego spodniach, ale nie
widzą Wielkości jego Ducha. Tak było
kiedyś z Lincolnem, aż w miarę poznania
urosła bohaterska,płodna w nowe energje
moralne, Legenda o Ojcu Abmhaxple.

Dzielit Wilson losy zapoznania z dru-
gim wielkim człowiekiem, wydanym p_rzg?
czasy nasze, Józefem Piłsudskim. Dzielili
losy genjuszów wobec kamerdynerów, we-
dług francuskiego zjadliwego potępienia
stosunku ludzi małych do współczesnych
im wielkości.

Uczucie wdzięczności otworzyło Po-
jakom w Ameryce oczy na Wilsonowę
znaczenie w dziejach świata. Myśmy byli
pierwsi, którzy „doktrynę Wilsona" palną;
lii „światowe przewodnictwo Ameryki
proklamowali. A gdy choroba, zła wola
płytkich i małych polityków, ciemnota spo-
łeczna i zawiść wstrzymały wpływ Wilsona

 

polscy przybysze do Stanów Zjednoczo-
nych nieprzerwaną i niezerwaną niczym
eźcią i miłością otaczaliśmyi otaczać Go bę-
dziemy. * }

al'a: wyrażamy tego w żadnych mani-
festacjach, w żadnych hołdach. Daliśmy

« t

 

dzieci naszych i wnuków naszych. Wro-
cznice styczniowe, coraz to dalsze, obok
powstańców63 roku wspominać będą imię
drogie Woodrowa Wilsona,

Bronisław D. Kułakowski,

Z CHWILI

Nie wystarcza oficjalna obłuda
Weleran Polskiej Partji Socjalistycznej i po-

set do Sejmu Ignacy Daszyński, zapytuje w kra»
kowskim „Naprzodzie", czy z pośród polityków i
działaczy prawicowych polskich żaden nie rozu»
mit, że tak jak obecnie sytuacja jest straszna i że
wojna domowa, prowokowana przez prawicę, by»
laby śmiercią państwa polskiego. .

Przytaczając chronologicznie fakty .wichrzy-
cielstwa i zbrodni prawicy, poseł Daszyński pisze:

"A jeżeli politycy narodowo-demokratycz-
ni dają się prowadzić na pasku kilkuset od-
prawionych po wojnie
wojskowych, którzy obiecują cuda, byle im
dano tyle a tyle granatów ręcznych, tyle a tyle
br gów czy | , toć przecież nikt
nie może być tak ślepym, żeby nie rozważył,
żę w armjach podczas sześciu lat wojny słu.
żyło około dwóch miljonów żołnierzy z chło-
pów i robotników polskich, którzy także u-
mieją obchodzić się z bronią i z granatami
ręcznemi.

W biednej, wycieńczonej Polsce rozum
stanu kazał/y, żeby browning i karabin za-
mienić po wojnie co rychlej na młot i kielnię
czy pług i bronę, 'a sprzeczność interesów i
Poglądów wyrównywać kartką wyborczą lub
pracą ducha. Tymczasem doprowadzono do
tego, że profesor-endek chwyta za browning,
a robotnik hamuje odruch gniewu i - pogle-
bia swoją organizację społeczną przy pomocy
wysiłku duchowego,

Czy tych faktów nikt z pośród bogatych
warstw społecznych nie widzi? Czyżby rzeczy»
wiście prawdą historyczną miał być z XVIII
wieku, pochodzący paradoks, że każda klasa
rządząca musi sobie sama wykąpać grób, w
którym ma się dać pogrzebać?...

Czy z pośród tylu polityków prawicowych
żaden nie rozumie, że wojna domowa może
być w dzisiejszym układzie Europy śmiercią
państwa polskiego?

A jeżeli to choćby znikoma mniejszość z
pośród nich rozumie, DLACZEGO
Dlaczego nie protestują przeciw polityce sza»
leństw, zostawiając protesty przerażonym or-
ganizacjom społecznym, które po za wyrazem
zgrozy niczego więcej powiedzieć nie umieją i
nie mogą?

Nie wystarczy oficjalna obłuda pélgeb-
kiem wyjąkanych protestów; tu trzeba jaw.
nem, obywatelskiem słowem ROZBROIC FA-
NATYKÓW MORDU 1 GWAŁTU. Trzeba po-
rzucić politykę szaleństw, zamachów i spis-
ków, a zacząć politykę ludzi odpowiedzia.
nych, choćby za swoje błędy, od których jesze
cze żaden z ludzi nie był wolny",
Słuszne, bezwzględnie słuszne Są słowa Da»szyńskiego, Przecież są ludzie w obozieprawicy, a dlaczego milczą. Przecież nikt nie po-wie, że dwa i pół miljona wyborców, którzy daligłosy na ósemkę „Chfeny", są moralnie takimizgniłkami, jak Niewiadomski, Lewi-Stroński, Neu-

werth-Nowaczyński, lub fanatykami średniowiecz-
nymi, jak ks, Lutosławski, Przecież nikt nie będzie
utrzymywał, że wszyscy wydziałowcy i parafianie,
solidaryzując się z plugawemi piśmidłami w rodza-
ju „Nowin" w Milwaukee, „Dziennika Narod
go" w Chicago „Przewodnika Katolickiego" i in-
nych tego pokroju gadzinami,

A jednak. A jednak oprócz obłudnych, i ofi-
cjalnych i półgębkiem depesz kondolencyjnych wy-
słanych do Warszawy, prawica na wychodztwie
palcem nie ruszyła,

Robi to samo, co „Chjena" jej matka w Pol-
sce. Uniewinnia zbrodnie, a Iży pamięć ofiar.

Niewesole to wszystko, zaprawdę  niewesofe.
Bo nad Polską «znowu wisi niebezpieczeństwo ze-
wnętrzne. Idą grożby wrogów.

Czyż nie znajdzie się taka moc, któraby fana-
tyków mordu i gwałtu rozbroiła, a siły narodu
zjednoczyła wobec nadchodzących wypadków!

  

  

» « «
Faszyści proklamują powrót do niewolnictwa

Madrycka „El Sol" donosi, że wśród faszystów
włoskich dużą konsternację wywołało dziełko je-
dnego z przywódców skrajnego skrzydła faszystów
Józefa Renzi: „Zasady niepopularnej polityki",

Renzi dowodzi, że niema tak połężnego ducha,
którego nie można byłoby opanować zastosowując
właściwe sposoby. Trzeba tylko działać bez sła-
bości i bez wahań. Jako przykład przytacza Ren-
zi., noc Św.Bartłomieja.

O rewolucji francuskiej mówi Renzi z najwyże
szą pogardą; nie tylko rzeczpospolita, ale nawet
monarchję Konstytucyjną uważa Renzi za słabość
niegodną dobrze zorganizowanego społeczeństwa",
Tylko samowładztwo może -= zdaniem jego ura-
tować - Włochy, a

Renzi przypomina, że podstawą potęgi kościo-
ła katolickiego w wiekach Srednich była zasada
autorytetu; wzywa on wobec tego, caly konserwa-
tywną burżuazję, wszystkich niebolszewizujących
katolików, wszystkich reformatorów - nierepubli-
kanów; by na miejscu zasady wolności postawili
zasadę autorytetu. „Trzeba przytem przedewszyst-
kiem utrwalić powagę religji, gdyż byłoby rzeczą
nierozsądną odrzucać wiarę w cuda i męki: pie-
kielne, które powstrzymują masy od niebezpiecz-
nych pożądań i strachem przed nieznanemi okrop-

Ps ». |nościari zabezpieczają je od tragicznych złudzeń",
na świat i w odosobnienie go wirgcify, my) Z zadowoleniem cytuje Renzi słowa Arystote-

jesa o wieczności niewolnictwa i uznaje, że niewol-
nietwo jest majbardziej pożądaną formą  stosun-
ków między pracodawcami a robotnikami,

Zasadniczo uważa on, że trzeba wybrać mię-
dzy reakcją | rewolucją i opowiada się za reakcją,

Renzi, równie jak wódz faszystów Mussolini,
jest byłym socjalistą.

  

-_NOWYSWIAT Poniedziałek,
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Pod tytułem „Nasza przełożona

jest zu zbrodnią", pisze warszaw-
ski „Kurjer Poranny":

„Jedna z pensjonarek war.
szawskich zapytana, dlaczego
na jej pensji w dniu pogrzebu
pierwszego Prezydenta niepo
dległoj Polski były lekcję jak
zwykle, odpowiedziała: -„Na-
sza przełożona jest za zbro-
dnią"...

Powiedziała to zupełnie o-
bojetnie bez cienia szyderstwa,
jak się mówi rzecz najnatural-
niejszą w świecie - zdziwiło
ją nawet to uczucie zgrozy, ja.
kie zapanowało wśród osób,
które usłyszały tę straszliwą
odpowiedź,

Niestety musimy sobie uprzy
lomnić tę posępną prawdę:
ludność Warszawy podzieliła
się istotnie na „dwa obozy", a-
żeby użyć wyrażenia p. prezy-
denta ministrów, Tym obo-
zom można nadawać oczywi.
ście różne nazwy i określenia,
Najbrutalniejszem będzie okreś
lenie) którę im nadała naiw-
ność pensjonarki, Jeden obóz
jest „przeciwko zbrodni", a dru
gi „za zbrodnią",
Nie znaczy to bynajmniej, a-

by obóz „będący za zbrodnią"
nie miał się nawet przyłączać
na zewnątrz do pewnych „by-
le -umiarkowanych", „byle
wstrzemięźliwych", „byle nie
drażniących" protestów i po-
tępień przeciwko konkretnemu
czynowi, szaleńca czy zbrodnia
rza sąd to rozsądzi" (słowa p.
marszałka Sejmu) z dnia 16-go
grudnia,

„Potępiają" wszak brzydki
mord w Zachęcie i ksiądz Lu-
tosławski i p. Iiski, p.
ski, i p. Zamorski, i p. Lewin-
Stroński, i p. Rabski, i p. Neu-
werth-Nowaczyński, i p. Gor-
czyński, 1 "p. Juljan Adolf
Hertz, no i każdy inny, które»
goby się o to bezpośrednio za-
pytał komisarz rządowy Anusz
albo sędzia śledczy SI fiski

Zdaje się, że jedynym, któ-
ry ten mord specjalnie i ja-
wnie wysoko sobie ceni jest-
były redaktor „Gońca" i do-
cent historji sztuki Wolnej
Wszechnicy, prof. Eligjusz Nie
wiadomski, człowiek, którego
niepospolite zalety umysłowe i
moralne tak wysoko są cenio-
ne przez ,R politą p.
Strońskiego", !
My zaś dodamy, że wysoko so-

bię cenią zbrodnię niektóre orga-
ny klerykalne na wychodźtwie

jak np. „Nowiny" w Milwaukee,
które z podziwu godną szczero-
ścią, -„męczennikiem" -Niewia-
domskiego nazywają. Szczerość
la jest umotywowana tym, że na-
sze tutaj „chjeniątka", nie boją
się ani Anusza, ani
go. A na oburzenie swoich czy-
telników parafjalnych, najewy-
czajniej w świecie gwiźdżą.

60 60 4
„Dziennik Ludowy" w Chicago

pisze o sytuacji wynikającej z
powodu zajęcia przez wojska
francuskie Ruhr, a „powstańców"
litewskich Kłajpedy: 4

"Wobec rozpetania plotek, p
litycznych i łączenia Polski z
planami i wzniecenia nowych
wojen, które - podobno, gnież
dżą się w imperjali-
stow niemieckich i rosyjskich,
dobrzę uczynił rząd Polski o-
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  głaszając -

nie tym pogłoskom, że zajęcie
zagłębia Rubr przez Francję,
nie wywiera żadnego wpływu
na bieg polityki Państwa Pol.
sklego,
Pochód na Ktajpedę, zaaran-

żowany, jak słychać przez o-
chotnicze wojska litewskie, mię
dzy którymi znaczną część ma-
ją stanowić reemigranci litew-
scy z Ameryki, może wywołać
sytuację ogromnie skompliko-
waną.

Kiedy d'Anunzio zajmował
Rjekę, stały za nim - nicofi-
cjalnie coprawda - całe nie-
mal Włochy, państwo zwycię-
skle w wojnie militarnie silne.
Litwa jest państewkiem ma-

leńkiem, w dodatku tak mało
somodzielnem w polityce, że
wszelkie ruchy polityczne na-
wet „ochotniczej" armji litew-
skiej będą uważanę za wystą-
pienie bądź Niemiec bądź Ro-
sji. i z tego powodu wytwarza»
ją sytuację ogromnie draźliwą.

Państwa aljanckie, aby ra-
tować naruszoną powagę Ligi
Narodów, będą musiały wystą-
pić ze sta p .
tymbardziej, że w Kłajpedzie
znajduje się załoga wojsk fran
cuskich, reprezentujących tam
Ligg Narodów. Atak na
ska francuskie uważany być

powagę Ligi Narodów".
To tylko pytanie, kto będzie

powagi Ligi Narodów bronił w
Kłajpedzie, wobec
nia uwagi na wypadki nad Re-
nem, Na to przecież liczy Litwa
Kowieńska, a z nią razem jej nie-
widzialni: opiekunowie. 
 

Odezwa uniwersytetu Stefana Batorego
 

Zabieramy głos w poczuciu
głębokiej odpowiedzialności, któ
ra na nas ciąży. .
Mając powierzoną pieczy swej

myśl polską i polską naukę nie
mamy prawa wtrącać się w wal-
ki partyjne. Tembardziej jed-
nak mamy obowiązek wystąpić,
kiedy w głębj naszego sumienia
widzimy, że życie narodowe
wstępuje na drogę, która w spo-
sób nieomylny prowadzić musi
ku przepaści. Zamordowanie Pre
zydenta Narutowicza, jest tylko
jaskrawym przejawem strasznej
choroby moralnej, która ogarnę
ła od dłuższego czasu Europę i
od wielu już miesięcy toczy ró-
wnież nasze społeczeństwo. -A
imię tej choroby: zaniedbanie,
zlekcoważenie prawa i moralno-
ści, praw ojczystych, obowiązują
cych każdego obywatela i praw
odwiecznych, obowiązujących
każdego człowieka, przepisów
wytworzonych przez społeczeń-
stwo ludzkie w wielotysiącznych
zmaganiach się z żywiołem i sta
nowiących rdzeń naszej cywili.
zacji i omalnie człowieczeństwa.
Widzimy , wszędzie hypertrofję
chorobliwego egotyzmu, wyno-
szącego swe poglądy i swój ogra
niczony rozum do stopnia naj-
wyższego kryterjum, które sig
stawia ponad wszelkie prawo;
widzimy za nim zwykły brudny
egoizm, korzystający z panują
cego sceptyzmu i niepewności
moralnej, aby prawa innych dla
najmniejszej swej korzyści po-
deptać; widzimy wszędzie zupeł-
ną obojętność na prawdę, głębo-
ką niesprawiedliwość w stosun:
ku do ludzi i przedewszystkiem
głęboką niesumienność w stosun
ku do siebie.
Z przerażeniem konstantuje-

my panowanie najniższych żądz,
bezgranicznej chciwości, chęci
używania, uznani& za dobre
wszystkich środków byle prowa-
dziły do celu.

I dzisiaj, będąc świadkami tra
gicznych wypadków, które na-

szym bytem społecznym wstrzą-
sają, dzisiaj wobec trumny Ga-
brjela Narutowicza za obowią-
zek sobie poczytujemy zawołać
głosem donośnym, że są to skut-
ki tej moralnej atmosfery, w
której pogrążyło się naszę spo-
leczeństwo, otworzyć oczy na to,
czem w dalszym ciągu grozi.

Nie oskarżamy nikogo; ludzi
ani stronnictw, nie czas mie-
rzyć  odpowiedzialności, kiedy
wszyscy jesteśmy winni. Zapo-
mnijmy o przeszłem, ale na Bo-
ga otrzeźwiejmy i wytężmy siły,
aby nadal od prawa nie odstą-
pić.
Pamiętajmy, że krew niewin-

nie przelana pociąga za sobą dal
szą krew, a kto powie, gdzie się
zatrzymają akty gwałtu, skoro
raz wstąpią na tę drogę? Za o-
bowigzek sobie poczytnjemy o-
strzedz naród, że skoro się raz
zlekceważy i sprobuje siebie po-
stawić po nad obowiązujące w
Ojczyźnie prawa, to niema już
granicy, niema kryterjum dobra
i zła, nieuniknione jest prędzej
czy później panowanie ślepej
namiętności, które w chwilach
,wstrząśnień tylekroć narody po
przez krew i zbrodnię do zguby
doprowadziło.

zamienione zostały na szowinizm
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musi za atak na wojska czy!

na własność korporacji",

prośbę, według swego uznania

224 East 57 Street,

DO CZŁONKÓW STOWARZYSZENIA MECHA-

NIKÓW POLSKICH W AMERYCE

którzy nie spłacili dotychczas zadatkowańjch akcji.

Piąty Walny Zjazd Stow. Mechaników odbyty w Toledo, 0.
w dniach od Tgo do 10go stycznia 1923 roku, przeprowadził na-
stępującą uchwałę - „Zawiadomić okólnikami do filji i przez
prasę wszystkich członków, którzy dotychczas nie sptacili swych
akcji, że jeżeli-nie spłacą takowych do dnia Sgo lutego 1923 r.
-to stracą prawo do wpłaconych pieniędzy, które przechodzą

Powyższa uchwała dotyczy wszystkich członków, za wyjąte
kiem tych, którym Zarząd Stow, Mechaników, na specjalną

THE POLISH MECHANICS COMPANY, INC.

udzieli prolongaty.

 

New York, N. Y.
 

Kupujcie Złote 7% Bondy
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'Hipoleąne na dom Stowa-

  
    
partyjny. Szaleje psychoza wła-
dzy. Do władzy tej dąży się dro-
gą każdą, uzasadnieniem .tych
dążeń zbyt często bywa kłam
stwo i odsądzania
od:czci wiary przeciwnika polity
cznego stało się niestety normal
ną metodą walki partyjnej, zgro
za ogarnia, gdy się czyta prasę
polską. Wystarczy zestawić kil-
ka pism o różnych |kierunkach,
aby wyprowadzić wnioski, że na
naczelnych stanowiskach Państ.
wa są tylko jacyś zdrajcy /lub

gpcy p -
Społeczeństwo nasze jest mo-

ralnie chore, Uzdrowié nas może
tylko poszanowanie Prawdy i
Prawa. Prawdy - dla żadnej ko
rzyści osobistej, partyjnej, dla
najwyższego nawet w naszem ro
zumieniu celu nie wolno kłamać
ktamać innym, a przedewszyst-
kiem sobie. Kłamstwo jest pod-
łożem zatarcia się wszelkich u
czuć moralnych,
Prawa - nikt nie inoże być

ponad prawem pozytywnym pi-
sanem i prawem naszej Ojczy-
zny. Miłe czy niemiłe, korzystne
dla nas czy krępujące, nawet ma
dre czy niemądre - naszem zda-
niem prawo Ojczyste musi być
przez wszystkich uszanowane.
Zwalczajmy wszelkiemi siłami

ten najstraszniejszy jad moral.
ny, to szalone przekonanie, że
można i wolno coś w narodzie po
prawiać -depcząc obowiązujące
prawo. Z głębi sumienia, woła-
my: tędy zawsze leżala i leży

droga do dezorganizacji i upadku
społecznego. Tylko ci, co we
wszystkiem spełniają pozytywne
prawo Ojczyzny będą mieli do-
syć siły aby to prawo udoskona-
lić, aby przeprowadzić jego isto-
tną we wszystkiem zgodność? z
niepisanem odwiecznem prawem
|naturalnem; tylko cif co potra-
fig uszanować prawo Państwa,
będą mogli wymódz na państwie
aby ono uszanowało prawo jed-
nostki.
Wzywamy tych, którzy myślą

czują i pragną dobra Ojczyzny,
a wierzymy, iż jest ich jeszcze
znaczna większość, aby zechcie-
li rozważyć w głębi duszy to, co
do nich, jako krzyk naszego ser-
ca i sumienia kierujemy, ,
O Was tu chodzi i o dzieci Wa-

gze.
Rektor i Senat,

dpowiedzi

Qędakcji

Czytelnikowi J. K. z So. River,
N, J. - Biurami stręczenia małe
żeństw nie interesujemy się

+o k c+
Czytelnikowi E. O. z New Yor-

ku. - Na propagandę tego ro-
dzaju jak prowadzą przeciw Pole
sce ukraińcy w Ameryce nie ware
to zwracać zbytnio uwagi, 
 

Szybkość!

Miłość kraju, służba Ojczyźnie |*

 

 

 

Notarjusz Publiczny, Komisarz spraw realn
›! wysyłam pieniądze do Polski:
my na dogodne spia
86 Tyler Street,

Na Amerykańskich Okrętach
BŻELA macie zamiar podróżować do sta.
Tego kraju, abo „sprowadzić -stamtadwaszych krewnych, wywalijcie teraz. ponik-tay kupon. Otrzymacie darmo książki: gru:kowana W waszym języku! „Dowiecie się oszybkich Amerykańskich okrętach, gdzieotrzymacie najwiękrzą wartość za awelary. Napiszcie dzisiaj:

Z Kraju
Jeżeli macie krewnych, którzy przyjeżąła»tego: krajJa. do raju, napiszcie o informacjesie preedblat. "

Wyślijcie ten
blankiet
 

INFORMATION BLANKTo U. S. Shipping Board

 

. Washington, D.C.o dadicy toryfakta. Także Informacje o U. 8.Lingi okrętach do Piropy i o przedytecie za po:

 

Information Section 16Pr
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Zal ludności niemieckiej po

wyjeździe amerykanów

BERLIN, 20 stycznia. -- Depe
sze nadchodzące z Koblencji do-
noszą, że mieszkańcy miasta są
bardzo zasmuceni odjazdem do
domu amerykańskiej armji oku-
pacyjnej.

Francja pewna, że sobie da
radę z Niemcami
 

PARYŻ, 20 stycznia. - Olbrzy
mia maszyna przemysłowa jaką
jest zagłębie przemysłowe Ruhr,
mimo oporu Niemców nie prze-
stała funkcjonować. Francuskie
władze wojskowe są pewne, że
sobię poradzą z trudnościami i
nie dopuszczą do sobotażu upra:
wianego przez władze i organiza-
cje niemieckie.

-fezut_w.i
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Architekci i Budowniczy

Rysulemy piany i buflukmy jedno-
domy 08 18.000 wytej: dwu

“U domy od. 18.800 wyiej.
mieście lub za miastem

J0HN 3. STANKIEWICZ

110 W. 34 Street, Room 900.
Tal. Fitzroy 604 wEw YORK
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Telefon Drydock 314
POZ (Pyry ownna

DR. H. J. KORNBLUH
nad sklepem United Cigar Sto

Mostki, korony, płyty | wsze
prawy. Wyrywanie zębów bez bólu.
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Znany tutejszy Agwokat i Netarjusz

NÓZEF HELLER
233 E 14th SL, New York 'City
alący czasowo wr Polsce przyjmuje
IA| lanych
uropy we wszelkich sprawach. Zało

SK
 

 
DR. BRYAN

t.

 

z.
z do '\ whee

wahNTS WTS mm
 

 
Telefon: Orchard 1821
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DR. H. E. COOK
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ra mnie nie odtrąci z pewnością. Będę pra-

 
Tel: Schuyler 017%

  

 

i BEZ PUSADY
Uernfowie nas! dziś pracóję 1 są
szczęśliwi, gdyż nauczyli się tachu 1
zarublają dziś od 25 do 60 dolarów

tygodniowo.
SZKOŁA NASZA

osiada 5 systemów automobllów o-
wtatuich modeli z 1921 roku, na któ-
ryca uczymy po polsku kiórowania,

jazdy 1 mechaniki.
Kurs trwa do 4-ch tygodni

Dostarczamy posady. Uczelu
chu, który popłaca. Dla prac

szkoła otwarta w niedzi
Piszcie po katalog darmo

ARENA AUTO SCHOOL

151 West 54th St., NewYork

National Auto School
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East 14th STREET ,
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Księży Chleb |

-- POWIESC --

  

(Ciąg dalszy).

- Łudzisz się przyjacielu! Albo jesz

cze gorzej: wmawiasz wsiebie to, w co sam

nie wierzysz. Ja ci powiadam: chcesz sn

kać ideałów Chrystusowych na ziemi, to
idź pomiędzy ten tłum cichych pracowni-
ków, wmieszaj się pomiędzy nich, jak ro-

wny pomiędzy równych, a nie stawaj wpo-

środku nich w złoconym ornacie, albo 1a

ambonie

 

   

 

 
 
  jeśli oni lego sami żądają? Jeśli

oni inaczej nie chcą słuchać IlAjmqlll'Zq»
szej rady, jak tylko wtedy, kiedy im się

kadzideł, przy dźwięku dzwonków,
rozkaz Boży objawiony? Co wtedy?

- Czasy się zmieniają - wiecznie tak

nie będzie...

- Otóż to, ale zanim czasysię zmie-
nn i zanim Judzie sami będą umieli odr›z-
niać złe od dobrego, dla dzi męclu dzie-
siątych naszego narodu ksiądzwmąz będuc
jedyną wyrocznią i on jedynie może tu coś
zdziałać. Dlatego, powiadam ci, zostanę.

Banasik zapalał się sam własnymi sło
wami i czuł, że gasną w nim wszelkie wąt-
pliwosci. Nagle, być może pod wpływem
“lasmgo rozdraznienia, zobaczył przed so
bą cierniową, lecz zarazem swmllaną drogę
.lposlolsluai rozumiał, że mu już tego po-
stanowienia nie wolno zmienić. Opór i per.
swazje Placydy wywołały wprost przeciw
ny kulek Banasik zaciął się, jak nigdy

cze.
Placyda opuściła głowę.
- Wtakim razie drogi nasze rozejdą

się raz na zawsze - szepnęła cicho. - A
ja marzyłam nieraz tak cudnie. Myślałam,
że znów wrócę, do społeczeństwa, że będę
kobietą, jak inne, że spędzę życie przy two-
im boku.

Banasik czuł, że mu serce mięknie, ale
zęby zaciskał,

Nagle Placyda wyciągnęła ręce do nie-
go.

- Drogi mój! Pomyśl, zastanów się!
Czyty nie masz serca? Świat jest wielkii
dość na nim miejsca, tam gdzie słońce świe-
ci, gdzie niema tych ponurych murów. Weź
mnie i chodźmy razem!...

- Dziecko! Co ty mówisz? Jakżeby
ludzieprzyjęli taką parę? Ksiądz i zakon
nica!

- Ludzie? A czy nie możemy zejść
tym ludziom z drogi, usunąć się daleko,
zająć się pracą i żyć życiem naturalnym?

Banasik zakrył oczy rękoma.
- Nie kuś mnie kobieto, nie kuś!

Nie łam mojej silnej woli łzami i rozpaczą.
Daj mi działać! Pozostaw mnie losowi,
który jest silniejszy od nas obojga!

Placyda otarła łzy.
- Dobrze. Usunęsię. Dziś jeszcze zni.

knę i nie usłyszysz więcej o mnie.
- Jakto? Co mówisz?
- Pójdę w świat. Dam sobie radę.

Mamniedaleko stąd znajomą rodzinę, któ-

jako

 

 

  

       

cować na kawałek chleba i może jeszcze
przydam się na coś więcej, jak na klepanie
pacierzyi ogłupianie biednych główek dzie
cięcych.

Placydo! Czy mówisz serjo? Ty mia-
łabyś odwagę.

- Bądź spokojny! Mniejzaiste po-
trzebuję odwagi na wybranie się w świat
obcy, jak na pozostanie tu i granie w dal-
szymciągu haniebńej komedii... Pocóż o-
twierałeś mi oczy, poco) Ale stało się! Je-
śli rozmyślisz się i staniesz na własnych
nogach w zgodzie ze swym sumieniem,
znajdziesz we mnie wierną i oddaną żonę,
jeśli zaś ugrzężniesz w błocie, które cię wa-
bi Jeszcze tedy zapomnij o mnie. Żegnam
cię, i o jedno proszę. Nie mów nicmęce]!
Niech żadne słowo niepotrzebnenie zacie-
ra pamięci tych cudnych chwil, które mi da
tes... Niema już więcej siostry Placydy,
stoi przed tobą kobieta wolna, która nie
zniesie zadnych sztucznych zapór w dro-
dze życiowej... Żegnaj!

  

 

  

Cały dzień szumlałv te słonaw moz
gu Banasika.

Im więcej myślał o nich, tem więcej
rozumiał, że.to, co Placyda mówiła, było
nie tylko prawdą, ale w dodatku prawdą,
którą on sam pierwej jeszcze odkrył i sam
jej ją pokazał.

Skąd wszakże ta potulna dziewczyna
wzięła tyle mocy, którą miażdżyła go for-
malnie? Ta cicha, skromna Jego uczenica,
uczeni] jeszcze patrząca w mego jak wwy

  

 rocznię, a dziś slawa przed mm jako su-
rowy wobec winowajcy,

- Biednas ty, Placydo? -mysla] -
| Nie rozumiesz mnie, nie możesz pojąć, a
sąd i wyrok wyda 7 się, żem
głupiec lub zbrodniarz, a tymczasem ja
sam sobie cierniową koronę ułasnvnn rę:
kami na blow,» wkładam. Co ty wiesz, o
ty wiesz? Zaczekaj trochę, a przekonasz się
i zmienisz wtedy zdanie. Niech się dzieje,
co chce, nie cofnę się i pójdę po drodze raz
obranej!

Naraz przypomniał sobie, jak raz pod-
słuchał prupadklem grupkę ludzi, rozma-
wiających o nim.
- Ksiądz, ale porządny człowiek...
- I ludzki.
- 1 sprawiedliwy
A zalem ci prostaczkowie dziwili się,

iż choć był księdzem, był jednak porząd-
nymczłowiekiem, ludzkim i sprawiedli-
wym! Czyż może być krócej wyrażona opi.
nja ludu o księdzu, o przewodniku ducho-
wnym, jak w tych paru słowach:

- Ksiądz, ale porządnyczłowiek!
Zaczęło muw głowie wirować wszyst-

 

   

  

 

ko.
Co ten lud właściwie jest?
Co ten lud myśli?
Jakimi drogami kroczy jego logika?
Tu nazywa poprostu księży łajdaka

mi, nie mogąc wy ziwienia, gdy się
między nimi znajdzie jaki niępijak i nie-
zdzierca, tu zaś biegnie do tych samych
księżyz ciężko zapracowanym groszemi że
brze o błogosławieństwo tych, o których
ma najgorsze wyobrażenie.

Rzeczy niepojęte, a jednak prawdzi-

   

  

we. »

- Chyba Świeczka ma rację - my-
Slat Ban - gdy mówi, że nie wiadomo,
czyja właściwie większa wina, czy tych,
którzy oszukują, czy tych, którzy chcą być
oszukiwani?

Pomału, spokojnie, począł wyprowa-
dzać myśl swoją z chaosu i doszedi wresz
cie do własnej teorji.

- Oto prawda jest, że lud jest głupi.
Prawda jest, że księża są źli, a przynaj-
mniej nieodpowiedni na swój urząd. Pra-
wda jest, iż jakdługo lub będzie głupi tak
długo będzie miałtakich księży jeśli zaś lud
zmadrzeje, ęża się zmlcmą, albo znikną,
a wiedynastaną zupełnieinne stosunki ze
mną zelkną Jeśli zaś zmądrzeją do tego sto
pma iż sami z własnej woli powiedzą mi,
że nie jestem im więcej potrzebny, naten:

czas misja moja będzie spełniona...

Uradowałsię nie na żarty tem odkry-

ciem.

Teraz miał już argument na wszyst-

ko i Placyda zdziwi się niepomału, gdy jej

jutro tak jasno przedstawi całą sprawę.

Zabrał się rączo do pakowania, weso
ły i rozpromieniony.

Xledługo “smkzc trwała jego weso-

  

   

Plumda znikła bez śladu...

W. klasztorze był rwetes nielada. Coś
podobnego nie zdarzyło się jeszcze mgdv
nic przeto dziwnego, że s
jak opętane, medytując, co się stać mogło
z Placxdą' O tem, aby uciekła, nikt nawet
nie Slat. Zawsze spokojna, postuszna,
cicha, rozmodlona, była przecież wzorem
doskonałości i choć siostrzyczki nie bardzo
chętnie okiem patrzyłyna nią, jednakże nic
jej zarzicić nie mogły.

- Zawsze się modliła...
- Miewała objawienia...
- Święta dziewica...
Naraz matka przełożona klasnęła w

dłonie.
*- Wiem - krzyknęła - wiem! To pe

wnie ją anieli żywcem do nieba wzięli!
Wszystkie siostry aż zbladly.
Naraz jedna zauważyła:
- To bardzo możliwe. Nawet jestem

pewna, Żem widziałą nad ranem jasność
niezwykłą. Myślałam, że to błyskawica, a
to była jasność niebieska...
- O Boze, Boze!
Nie upłynęło pięć minut, a wszystkie

  

(zakonnice przypomiały sobie rozmaite o-
koliczności, towarzyszące wniebowzięciu
Placydy. A więc muzykę słodką jasność
nadzwyczajną, a nawet woń przecudną, ja-
ka rozchodziła się po całej pustelni świętej
Salomei.

Wmgnieniu okarozbległa się wieść po
całej osadzie. Kto żył, spieszył ku klaszto-
rowi, tak, że wkrótce tłumy zaległy plac  
przed kościołem. z

Proboszcz zgłupiał w pierwszej chwili,
gdy mu matka przełożona zaraportowała o
cudownym zniknięciu młodej siostry. O:
przvlomma“ , miał początkowo zamiar
zgromić i 7mm)ślać kobiecing, ale nagle
przyszła mu genjalna myśl do głowy...

Zatarł ręce i począł wydawać dyspozy«

 

cje.
- Walić w dzwony, co siła! Kościół

rozewrzeć! Wszystkie światła zapalić!

(Giąg dalszy nastąpi) |

 

   

  |- OKÓLNIK PRASOWY

AMERYKARSKO - POLSKIEJ
IZBY HANDLOWEJ
w NOWYM YORKU
953-3rd. Avenue,

Ulgi budowlane w Polsce

Ministerstwo Skarbu zwróciło
uwagę kół zainteresowanych, że
mocą usławy, uchwalonej przez
Sejm w dniu 22-go września r. z.
o ulgach dla nowowznoszonych
budowli, przeznaczone na miesz
kania lub też na cele handlowe i
przemysłowe, o ile wykonane są
w ciągu 8 lat od ogłoszenia po-
mienionej ustawy, uwolnione są
od chwili chociażby częściowego
użytkowania na przeciąg 15 lat
od podatków od nieruchomościi
budynkowego.
akta i umowy, dotyczące przenie-
sienia prawa własności tych bu-
dowli, z wyjątkiem nadbudówek
i przybudówek zwolnione są w
ciągu lat 8 od dnia rozpoczęcia
budowli, lub jej wykończenia, od
opłat, pobieranych na rzecz pań-
stwa, oraz samorządów. Zawln-

, domienia, które stwierdzają pra-
| wo do przytoczonych ulg, wydają
właściwe urzędy, mające nadzór
nad budownictwem.

O
Wywóz kartofli z Polski

Kilkanaście firm handlowych
polskich rozesłało do różnych
giełd zbożowych zagranie zawia-
domienia, że posiadają na wywóz
po kilka tysięcy wagonów ziem-
niaków z pozwoleniem od Rządu
na wywóz zagranicę,

Nowa fabryka kapeluszy
w Polsce

Przy udziale finansowym Pol.
skiego Banku Handlowego w Po-
znaniu powstaje w Wąbrzeźnie
nowa fabryka p. £. „Pomorska
Fabryka Kapeluszy, Tow. Ake."
z kapitałem zakładowyłn 1202
000,000 mk. Produkcja fabryki
obliczona jest na 40,000 tuzinów
kapeluszy filcowych wełnianych |
i pluszowych rocznie.

Rocznik pierwszy Polskiego Zwią-
zku Przemysłowców Me-

talowych

Nakładem Polskiego Związku
Przemysłowców Metalowych w
Polscę wyszedł z druku, opraco-
wany przez biuro Związku pod re
dakcją p. S. J. Okólskiego
nik I-szy Polskiego Związku Prze
mysłowców Metalowych" obejmu-
jący sprawozdanie z jego działal-
ności za rok 1921, „Zródła zaku»
pu polskiego przemysłu metalo-
wego" oraz sprawozdanie z dzia-
łalności kooperatywyprzemysłów
ców metalowych,

Podniesienie bandery

W dniu 4-go hsLupnda r. z. w

Gdańsku udbyh się urnczystuać
podniesienia bandery polskiej na
nowdnabytym przez Tow, , Akc.
„Sarmacja" statku morskim. Sta-

tek ów, o' pojemności przeszło

700 ton, został nazwany „War-

ta".

Zmniejszenie się bezrobocia

W Wielkopolsce daje się zau-

znaczne zmniejszenie sięważyć

Również wszelkie |

   

   

   

   

  

 

| ilości mleka, które winna wasza

/ rodzina codziennie spożywać.

| Waing zasadą jest spożycie co- [i

/ najmniej jednej kwarty Mleka

! Borden'a Gatunek "A" przez

/ każdego członka rodziny.

!/ =* Jest to najtańszy pokarm za

/ :te pieniądze i najlepszy produkt +

dla każdego człowieka.

BORDENS

. Franklin1423

 

bezrobocia. Liczba bezrobotnych
wynosi obecnie nie więcej jak
5,00 osób. Wpłynęła na to w
dużej mierze emigracja robotni-
ków do Francji, a pozatem cią-
gle rozwijający się przemysł tu
tejszy zatrudnia coraz więcej ro:
botników,

Chemiczny Instytut Badawczy
| w. Polsce

| W instytucie chemicznym po-
litechniki odbyło się pierwsze po
siedzenie komitetu budowy „Che-
mieznego -Instytutu -Badawcze-
go". Do komitetu weszli: pp.:
Marszałek Sejmu Wojciech Tramp

'czynslu jako, przewodniczący,
| gen, dywizji Józef Czikiel i dyr.
|Jan Zagleniczny, jako zastępcy
)lrzenudmcząccgo W. uwzględnie

niu tego, że chemiczny instytut

| badawczy uważać należy za ko-

nieczność _państwową, posuną-

| wiono jednomyślnie przystąpić

| niezwłocznie .do budowy gma-

chów instytutu w. Zoliborzu w

Warszawie,

Zakaz wywozu pcwnychrodza»

jów skór z Polski"

Począwszy od dn. 6 grudnia r.

| z. zakazany jest wywóz przez li-

nję celną Państwa Polskiego na-

stępujących skór: skór suro-

wych cuchcych i skopowych, ba-

ranich i owczych i skórek zaję-

czych i króliczych,

Nowe banknoty

W najbliższym czasie. ukazać

się mają nowe banknoty polskie

wartości 50 tysięcy. Banknoty 16,

większego nieco formatu od wy

puszczonych niedawno 10 tysią-

czek, drukowane są w Państwo-

wych Zakładach Gmhcmwh

Eksport chmulu

Urodzaj chime)“ na ziemiach

Rzeczypospolitej Polskiej da się

w roku bieżącym określić w przy

bliżeniu na 28-30.000 centnarów

mitr. pojedyńczych (po 50 klg.).

Nadbiar produkcji chmielu, któ
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Pastor A. V. przyboczn A

przybył do Staftów Zjedz z
lekarz. króla angielskiego

 

| JEIEL

zamierzacie sprowadzić

swych krewnych z Pol-

ski lub zasięgnąć w tej

sprawie dokładnych in-

formacji, to zgłoście się

do:

AGENCJI STÓW.

MECHANIKÓW

| 224 BAST sith ST.

| New York, N. Y.

l Biuro otwarte
lwieczorami

     
ry wypadnie wywieść zagranicę,
wyniesie około 20-24,000 ent.
mir, gdyż zapotrzebowanie na
chmiel na rynku wewnętrznym
nie przekracza cyfry 6,000 cnt.
mir,

I

WIELKA PODRÓŻ SA- a
MOCHODEM.CITRO-
ENA PRZEZ SAHARĘ

Nowowynaleziony samochód z
motorem Kegresse- Hinstina, zo-
stał wypróbowany wę Francji, Z
początku jechano po śniegu, po-
tem po piasku, w lasach, wreszcie
samochód zwycięsko przebył naj-
]więksą w Europie wydmę -- Py-
a,

Wiedy p. Andrzej Citroen, ma-

jący fabrykę tych. samochodów,
wyprawił misję do Algieru po-

łudniowego, aby wypróbować czy

możliwa jest podróż po pustyni.

Misja przebyła 20,000 km. aż do
In-Salah, po śladach wielbłądów,
po olbrzymich przestrzeniach pia:
sku i doszła do wniosku, że w
ciągu jednej zimy można przeje-
chać Saharę,

Jest to wogóle zadanie -nielat-
we. Grasują tu jeszcze bandyci
(rezzu), łupiący karawany, Po-
dróżny napotyka olbrzymie prze-
strzenie lotnych piasków, wy-
schłe łożyska rzek, które burzą
zamienia w szumiące potoki, za»
lewające okolicę, suche, bezpło-
«ine góry, Brak tu żywności i wo-
dy.

P. Citroen; wraz z dyrektorem
swej fabryki, p. Haardt i paru
innymi osobanii, postanowił prze
być Saharę i wytknąć trakt, 1g
czący Afrykę zachodnią przez Mi-
ger z Algerem, Dotgd terytorjum
nad rzeką Niger mogło komuni»
kować się z metropolją tylko dłu
pa przez rzekę Niger, Senegal i
ocean Atlantycki.
Zapewne podróż ta wśród sa-

mumów i napadów  bandyckich
przyniesie niemało zajmującyh
szczegółów i przyczyni się do lep-
szego poznania tak trudno dostęp

| nych krajów,
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Kromka miejscowa Dzisiaj - Wincentego. -
Dzisiaj -- Pogoda.
TEATR POLSKIPod dyrekcją T. Wandycz1 Wi Ochrymowier
 
 28 STYCZNIA NiEpzIELANewark Krygiers Auditgruimo godt. Emej wieczórwares KOBIET4.go lutego Premiera w New Yorku"KRYSIA LESNICZANKA®Operetka w trzech aktach.Central Opera House, 67ma i 3ej Ave.Po przedstawieniu BAL.

 

 ""Autosuggestja i hypnotyzm"Odczyt na temat powyższy wygłosi z ramienia Rady Oświato-wej we czwartek dnia 26 styczenia w Domu Narodowym ob. W.Bojan-Błażewicz.Temat, niezawodnie zaintere-suje szersze koła polonii nowo-jorskiej, która w ostatnich cza.sach dzięki francuzowi Coue po-ryzuje się w Amervce 0 sug

  

  
Poczatek o godzxme 8-ej wie-

czór,

Wstęp wolny.

W PODZIEMIACH

Z powodu krótkiego spięcia

na stacji kolei podmiejskiej -

przy 86 o godzjnie 5:10 nastą

piła przerwa, która spowodow

ła przerwę komunikacji na calej

linji przez 15 minut.

  

NARESZCIE

Ojcowie miasta NewYork za-

niepokoili się wskutek nowej fa-

li zbrodniczości, o której od da-

wna nie wspominano. Zauważyli

nawet, że szoferzy doróżek sa-

mochodowych w bardzo wielu

wpadkach rabunku blurs czyn-
ny udział i zastanawiają się nad
metodą kontrolowania tego spe-
cjalnego gatunku ludzi.

Bez względu na to, komisarz
policji Enright zauważył, że wię-
kszość kapitanów policji składa
się z ludzi bardzo tłustyc
tym celu wydał rozkaz, azeby do-
tyczący trzymali się ›

Z tego będzie korzyść dla ka-

pitanów, co jednak szoferom i

bandytom wćale, przeszkadzać

nie będzie.

   

ZYWCEM SPALONA
 

Cella Shaw, 83 została żywcem

spalona, w domu pn. 229 przy

Hawthorne Ave, w Yonkers. Są

siedzi, którym zwrócono uwagę,

iż z pokoju staruszki wydobywa

się dym, starali się wtargnąć do

mieszkania, lecz było zapóźno.-

Staruszka, która była kaleką -

prawie zwęglona leżała na podło-

dze,.a wokół niej paliły się re-

sztki łóżka i pościeli.

EKSPERYMENT

„Przed kilkoma dniami wypró-

bowano w kolei podmiejskiej a-

parat radiotelefoniczny. Pociąg

Interborough podczas całej dro-

gi z Atlantic Ave. do Bronx po-

lgezony był ze stacjami radiote-

lefonicznemi. Pasażerowie, prze-

ważnie ekspereJ przysłuchiwali

się koncertowi, pomimo, że szum

pociągu przygłuszał dźwięki -z

megafonu.
Pochwalić należy zarząd kolei

podmiejskich, iż stara się o roz-

rywkę dia pasażerów, którzy

jednakowoż narazie woleliby wię

cej miejscu, aby móc wygodniej

odbyć podróż do domu i do pra-

cy.

  

KU KLUX KLAN W BRONX

W Bronx odbyło się pierwsze

walne -zgromadzenie .członków

Ku Klux Klanu. 175 "klanistów"

zauważono, gdy opuszczali salę

posiedzeń. Zgromadzenie odbyło

się w Bronx Castle Hall, przy

149 ulicy. Zastęp detektywów śle

dził klanistów _opuszczających

salę. Starano się rozpoznać ich,

gdyś nie mieli na sobie kostju-

mów. Kilka osób, znanych już

policji, poznano natychmiast. W

każdym razie wnioskowaćmożna

że Ku Klux Klan, pomimo wszy-

stko rozwija się w New Yorku

i okolny

Dzisiaj Wincentego.
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WSZYSCY -RoWNI |

Samochód, którym jechał Mur |

ray Hulbert, przewodniczący Ra

dy MIEJSklEJ lekko ranił 14-let-
nią Mary Richardson przy 151
ulic Wysoki urzędnik raczył

wysiąść z samochodu i kazał pa-

nę Richardson odwieźć do Har-

lem Hospital, gdzie stwierdzono,

że rany są lekkie,

 

NA ULICY

Dorożka samochodowa w któ-

rej znajdowała się szajka ban-

dytów; zabiła 8-letnią Alicę Tro-

ker przed jej domem, pn. 321,

przy 26 ulicy, Bandyci poprzed-

nio urządził napad na biuro

Candee Smith and Tbawland, -

prey 26 ulicy i zabrali 810 dola-

rów.

 

GROŻBA STRAJKU.

Robotnicy należący do unji

International -Garments Wor-

kers grożą wyjściem na strajk,

w razie gdyby pertraktacje obe-

cnie prowadzone nie odniosły

| skutku. Strajk w pierwszym

dniu objąłby 30,000 robotników.

ARESZTOWANIE ZŁODZIEI
 

Wczoraj aresztowano dwuch

młodych chłopców pod zarzutem

kradzieży. -Tomasz Muhlhearn

lat 18 nie wytłumaczył od kogo

otrzymał 507 niklów i 116 daj.

mów, które u niego znaleziono.

Ze śledztwa wynika, że młodzi

złodzieje dobijali się do apara-

tów telefonicznych _w publicz-

nych miejscach, skąd wykradali

drobną monetę.

OBRAŻONE KOBIETY

 

Ze statystyki oficjalnej w Ho

boken wynika, że w roku ubie-

głym wydano więcej licencji na

trzymanie psów, aniżeli licencji

małżeńskich.

Kobietyz tego powodu sq zroz
paczone,
 

NIESZCZĘŚCIE W SZCZĘŚCIU

J. Mechura, lat 14, obecnie
znajduje się pod opieką Towa-
rzystwa Childrens Aid Society,
gdyż oskarżony jest o kradzież
biżuterji i gotówki u S. Wechs-
lera pn. 626 przy Procpet Ave.,
w Bronx.

, Chłopak uparcie twierdzi, że
znalezione przy nim biżuterję i
pieniądze znalazł w śmieciu przy
151 ulicy, Ma nawet świadka,-
nie bardzo wiarygodnnego, -
przyjaciela liczącego lat 11, -
lecz mimo to nadal pozostaje
pod opieką Towarzystwa, a poli-
cja pilnie prowadziśledztwo, któ
re prawdopodobnie zakończy się
wykryciem -szajki -sprytnych
młodych złodziei.

OFIARA ZAWODU.

Henry Hartfeld, 16 letni ro-
botnik, pracujący we fabryce p.
nr. 88 przy Vesey St., podczas
naprawy windy spadł z drugie-
go piętra i w stanie krytycznym
odwieziony został do Broad St.
Hospital.

ZAWIADOMIENIE

Wszyscy, którzy chcą  uczęsze
czać na kurs języka polskiego
Oddziału „Potęga" nr. 34. Z. S. P.
niech się zgłoszą w poniedziałek
22-go stycznia 1923, o godz. 8-ej
wieczór do Domu Narodowego,
19-23 St. Marks Place, New York.
 

Do akcjonarjuszy Polskiego

Domu Narodowego

w New Yorku

Dyrektorjat zawiadamia sz. ake,
że dywidendę za zeszły rok rozpocz»
nie wypłacać 22-g0 stycznia br. o go-
dzinie Tej wieczór.
Każdy z akcjonarfószy; chcący rod»

jnć dywidendę musi wykazać się sk.
cjami.

- Jan Mięcz. Skowronek, sekr

BRONX

MASKARADA

 

 

Tow. Spiewu Chopin urządza
w sobotę dnia 27 stycznia ma-
skaradowy bal w Domu Narodo-
wym, pmr, 705 Courtland Ave.
Towarzystwo rozda najorygi-

nalniejszym maskom 16 cennych
ród anie z jużte

1 mm???WW 
 „w;b w d au! :?"

  

    
OBYWATELSTWO DZIECI

WASHINGTON, D. C. Kon-
gremuan Cable z Ohio, którego
bil, nudajgey. niczalerno$é zumge
nym kobietom w zakresie obywa

22 wrzęśnia 1922 roku
znów nowy bil w Kongrósie
sprawie obywatelstwa dzieci. Pro-

w

22go sty

| telstwa, stał się prawem od dnia |
wniósł |

ponuje on, aby przywileje oby- |
watelstwa rozszerzyć na dzieci, u-
rodzone zagranicą z matki ame-
rykanki, a także z matki cudzo-
siemki, która otrzymała papiery
obywatelskie,
Wedłg tego _porojektowanego

prawa - dzieci, zamieszkujące w
Stanach Zjednoczonych, a będące
w wieku poniżej lat 21, których
ojciec, albo matka uzyskała oby-
watelstwo amerykańskie, uważa»
nę by były za obywateli amery-
kańskich. Dziecko, urodzonę -za
granicami StanówZjednoczonych
z rodziców cudzoziemców, było-
by uważane za. obywatela tego
kraju na podstawie faktu natu-
ralizacji ojca, Jum matki, pod wa

że uzyskanie oby-
watelstwa nastąpiło w okresie ma
łoletności dziecka i że zacznie ono
korzystać z praw obywatelskich
dopiero od chwili stałego zamiesz
kania w Stanach Zjednoczonych.
Obecne prawo podobne jest do te-
go projektu? pod tym względem,
że uwzględnia tylko fakt natura:

ojca,
Według obecnego prawa wszy

stkie dzieci, urodzone w Stanach
Zjednoczonych, Sq obywatelami
lego kraju bez względu na to, czy
rndzlce ich są obywatelami lub
nie

Dzieci, urodzone za granicami
Stanów Zjednoczonych, uważane
są obecnie za obywateli amery-
kańskich tylko wtenczas, jeżeli
ich. rodzice byli ubywalelxml a-
merykańskimi przed urodzeniem
się dzieci, Tymczasem weślug pro
jektowanego prawa dziecko uro-
dzonę za granicami Stanów Zjed=
noczonych byłoby uważane za 0-
bywatela Imerykansklegu, gdyby
tylko jedno z rodziców, ojciec;lub
matka była obywatelką tego kra-
ju wchwili urodzenia się dziecka.

Bil zastrzega następnie, że dzie-
ci, urodzone za granicami tego
kraju, któłych jedno, lub obdje
rodzice byli obywatelami amery-
keńskimi w dniu urodzin, zamiesz
kując stale za granicami Stanów
Zjednoczonych, a nie chcąc utra-
cić praw obywatelskich, byłyby
obowiązane po przekroczeniu 18
roku. życia zgłosić się do konsu-
I amerykańskiego i oświadczyć
chęć pozostania nadal obywatela-
mi amerykańskimi i stałego za-
mieszkania wStanach Zjednoczo-
nych, a następnie po ukończeniu
21 roku życia, byłyby obowigza-
ne złożyć przysięgę wierności Sta
nom Zjednoczonym.

  

 

 

 

 

o

posiedzeniu

Niniejszym zawiadłmis się Akcjo-
nikrfuszy Polskiego Domu Narodowe.
go w New Yorku, że roczne posiedze
nie tejże korporacji dla
wyboru Dyrektorów na następny rok
1 załntwienia innych spraw, które pra
wnie przyjdą pod obrady na temże

- posiedzeniu, odbędzie się w piątek,
dnia 26 Stycznia 1923 r. o godzinie
7:30 wieczorem, na wielkiej sali Do-
mu Narodowego, lokata tejże korpora
eff pod nugerem 19.23 St. Marks PI.
Kast 8 ulica, w Manhat
tan, w mieście New York.

New York, 12 Stycznia, 1923 r.
Jan Skowronek, sekretarz.

JerseyCity, N. J.

DZIESIĘCIOLETNI :JUBILEUSZ
obchodzić będzie Towarzystwo II
Pułku Czerwonych Huzarów, gr.
68 Związku Polaków na Wscho-
dzie, (na dale miasta.)

Bal odbędzie się wsobotę dn.
27 stycznia o godzinie 7-mej wie
czorem w Victory Hall przy ulicy
Henderson i rogu Yo
Doborowa muzyka przygrywać

będzie do tańca. Młodzi i starsi
mają sposobność bawić się do sa
mego rana w gronie swoich przy
juciół.

Komitet pracuje, żeby dzięsię-
cioletni jubileuszowy bal nie tyl-
ko wypadł najwspanialej, ale by
wszyscy uczestnicy -zapamiętali
na' długote wesołe i miłe chwile
spędzone w licznym gronie człon
ków, przyjaciół i Znajomych z
Jersey City jak również i z oko-
licy. Niech nikogo nie braknie w
ten wieczór.
Z bratniem pozdrowieniem,

Bolesław Karczewski.

HLADELFJA.PA.
bali Kema: 2091

"Mag.-auuu w
«flore
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in day, January 22nd) 1923
 

 

ZBrooklyn'a
lug
 MEBEZPIECZNJ ZŁODZIEJEPOD RLUCZEMWręce policji wpadło czterechbandytów, którzy w przeciągukrótkięgo czasu skradli tuter, o-raz kosztowności na sumę 310000V, Systemich byt bardzo pro-sty, operowali zaś nocą, Nie u-ciekah się do włamywania, łecz o-brawszy sobie sklep, którego o-kno wystawowe obiecywało do-bry, łup, wybijali takowe cegłą,poczem szybko ściągali kosztow»ności, ładowali na stojący obokautomobil, poczemczemprędzej opuszczali miejsce kradzieży.ilka dni temu policjant Char-les Fisher, stojąc ukryty wdrzwiach sklepu zauważył czte-rech mężczyzn kręcących się oko-ło sklepu pnr. 99 Thatford Ave.,W. odpowiedniej chwili wybiegł iprzestraszył ich swoimnagłemzjawieniem się stopnia, żejednego zdołał przytrzymać, mia-nowicie Arthura Gordona, któryna stacji policyjnej, przypartyprzez detektywów, nie tylko, zeprzyznał się do winy, lecz spo-wodował swych trzech ko-legów, wskdzując miejsce zamiesakania,"Policjanci udali się do domupor. 1236 Pacific ulicy, gdzie banda w towarzystwie kobiet i fla-"szek likierów zabawnie nę wspa-

    

obywateli, korzy do: ktubów pul
sko-amerykańskich zapisywać się
nie chcą, polityka bowiem lokal-
na nie interesuję polaków wcale.
klubowcy nasi zbierają się tylko
na kilka tygodni przed wyborami
ważniejszymi, poczem dalej po-
grążają się w sen ludzi sprawie
dliwych.

Potrzeba nam dobrego polskle~
go "leadera." ,
©

"KRÓL DZIADÓW"

  

 

W niedzielę dnia 4-g0 lutego,
Kółko Amatorów 1-go Oddziału
Związku Młodzieży „Polskiej ode-
gra wsali Domu 'Narodowego w
Greenpoint, wspaniały utwór sce»
niczny, napisany przez F, Domi»
nika pod tytułem:

"- "Król. Dziadów"
Pomysł tej sztuki, wzięty jest

z powieści J, Dzierzkowskiego, a
składa się z 6-ciu pięknych obra-'
zów, ze śpiewami solowemi i chó
ralnemi, oraz z pięknemi tańca»
mi (taniec zbójów, dziadów, i in=
ne.)
Sztuka sama, o pięknej drama-

tycznej treści, obfituje w sceny
pełne humoru '
Oddział I-szy, jak zawsze, tak

i tym razemstarał się o możliwie
najlepszy zespół amatorów, W
"Królu Dziadów" grają panie: M.
Mróz, F. Mazurkiewicz, J. Czup-

 

 

 

«NEWARK, N, J.

Nastepny odczyt wygłost
PANNA KOZŁOWSKA w NEWARKU
we wtorek dnia 23 stycznia na sail
Pol. Klubu O6w. 255 Court St. - 08.
czyt panny A, Korlowekie}, uczonnley
niw. Krakowskiego, któr. niedawno
przybyła z Polski będzie" bardzo in.
teresujący I na temat:

Naturalne bogactwa ziemi Polski
Początek o godzinie 8 wieczorem,
Wstęp wolny,

R. A. Borkowski.
Seethers

Rozmowa między dwoma lo-
. kajami,

- I:lie masz pojęcia, jakie ja
ma nieprzyjemności z tego po-
wodu, że rząd tak nędznie wyna-
gradza swych urzędników!
- A cóż to ciebie może ob-

chodzić?
- Mój hrabia zakazał mi wpu

Szczać do salonu wszelakich te-
braków.. No i pomyśl, wczoraj
zrzucilem ze wszystkich
dów wysokiego urzędnika mini-
sterjalnego, tak nędznie mizero
ta był ubrany,

  

  

    

   

  

"go's Ro Whar..sza ulga, innyI mikay Syrupnie szkodzi na
::::
  
  

Pt. STATE DETEKTYW
Podajcie skargi do nas

KRYMINALNE 1 CYWILNE
Sprawy inwostygacyjne

BLOOM DETECTIVE BUREAU
799 Broadway, New York

róg ullcy.    niale w'g u y
apartamencie.
Znaleziono futer na sumę 3 ty-

sięcy_ dolarów, oraz wiele innych
rzeczy. Wczoraj zakończyła się
sprawa w sądzie; każdy z nich
pożegnać się musi z przyjemno-
ściami tego świata na kilkanaście
lat.

KŁOTLIWY MĄŻ
Pani Eleonora Shuart, 340 S.

4-lej ulicy,, Williamsburgh_ zerna-
wała onegdaj przeciwko swemu
mężowi, Skarżyła się, że mąż jej
George,: wszczynał z nią częste
kłótnie,. w trakcie których, celo-
wał rewolwerem w jej osobę, gro
żąc śmiercią. Obawiając się utra-
ty życia, pani Shunrl nakazała
męża aresztować.Sędziowie uzna-
lingo winnym, wyżnaczając 26 sty
cznia na wydanie wyroku.

KOMISJA -OBYWATELSKA

Komisja obywatelska dzielnicy
Greenpoint, w skład której wcho
dzi alderman Peter MeGujnness,
John McCusker iGeorge Hinckl-
meier, zbierze sig w najbliższych
dniach w Boro Hall na naradę.
Tematem będzie przyprowndxenie
ulic dzielnicy duporządku. więc
budowa ka
nalizacja, Kilka dm temu alder-

man, w towarzystwie prezydenta

Riegelmana zwiedził część dziel

nicy Greenpoint, t. j. od Green-

point Ave., wgórę, sstronę Wil-

Namsburgh, obserwując stan ulic,

notując. potrzeby,

Szkic został spreparowany, wy«

łączono _jednak 'z tegoż polską

sekcję, dotykującą mostu, przy u-

licy Astor, któż bowiem intere-

sować by się miał polakami, nie

jącymi żadnego ia, W

radzie ml/JSklej nie mamy alder-

mana-polśka - dzięki ospałości
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NA SŁABY WZROK
LUB BÓLGŁOWY

Gruntowne badanie oczu
| SR. #. SOMELSTEN
153 Manhattan Ave.

 

  

kowska, J. Krzyż ka, J, To- 
maszewska i inne. Z panów: E.
Brachocki, A. Kraut, J. Salik, K.
Bieńkowski, J. Lewandowski, W.
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